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Na poracie, już z odnoszeniem . 2,89 „ /#  R « r ifc )M | f  } Y |f  DI. W. M. Gdańska te same Kraby w gulfe- ^  ■

___  1 ^  Kwartalnie w ekspedycji . . 7,65 „ ( f e  f L ^ i l  nacb. Tlómaraenia i ogŁ skomplikować o ■
-  # » * '  ^  Na poczcie, juk z odnoszeniem . 8,67 „ Ife  & & { / f ^ H W  20 proc. droiej. Ogi. z innych Iffajów płatne

Strajki i inne wypadki zwalniają Wydawnictwo ( L  gjgJpF M l  tylko w walucie tychie. Terminowego ogłoszenia yL
s dostarczania numerów bez zwrotu części -----------------*ię nie gw arantuje.-------------------- ^
— — — kwoty abonamentowej. ~  Ogłoszenia przyjmuje się do godz. 9 przed poi.

S zm^ i Z m .. |  ,  C H O J N I C E ,  n i e d z i e l a ,  d n i a  1 .  k w i e t n i a  1 9 2 8  r .  S S 1J U:  I

W obliczu rokowań Projekt o in w estycjach  w S eim ie  &  I
D a Ic US T  I l t u i 3  t,r*r.^lf*<,.. „ , ^ "  szyłyby stosunki wzajemne z miejsca
r  v l 9 a l  mLl i W ą s  WARSZAWA, 30 marca (radjo) gą, to można będzie mówić o 300 mllj. pomimo Wilna. Litwini wypominają nam

Ktoś z naszych poważniejszych działa- J L  b“dżetowei , rozpatrywano zł. na cele budowlane. Wilno więcej ze złości, że my z nimi
czy społeczno - narodowych powiedział dz,ś ProJ*kt rządowy rozdzielenia 88 ml- Za te pieniądze można ruch budowlany gadać nie umiemy, aniżeli z przekonania 
kiedyś, że jest nam wszystkim źle dla 1J°.now 160 łys- zt-na kredyty lnwesly- już ładnie rozwinąć, a wówczas łatwiej politycznego. Starajmy się należycie zbli- 
tego, że czujemy się narodem, ale nie ?ył"e z czeS° pomiędzy inneini otrzymu- nam będzie w następnych latach o po- żyć do Litwinów, a wówczas nie będzie- 
państwem. Zdaje się, że wypowiedział ”  do swego rozporządzenia ministerstwo życzkl w kwocie 150 miljonów zł. rocz my się potrzebowali skarżyć na Niemców 
się w tej mierze przedewszystklem b. se- przen?ys u 1 handlu na wybudowanie nie, tak że w krótkim czasie dojdziemy I bolszewików, że nam w stosunkach z 
nator p. Jania - Połczyński. Jako naród S,jlac“u ,raor8~  ̂ . P ^ 0 , .®: d o _] 1 Pd*. “ Iłjarda zł. na budownictwo. Litwą wodę mącą I Litwinów przeciw 
jesteśmy patrjotyczni, gotowi do poświęceń f ers , Robót Pubicznych 44 mllJ- Dla kolejarzy na Wschodzie wyznaczo- nam podszczuwają. Przyszłość dobra lub
dla kraju, gotowiśmy dla obrony granic /y»/,ty,S,ł Z*V , , , , ?<? na budowę domów 3 mlljony więcej zła z Litwą od nas zależy, bo przedeż
wszystko zrobić, dziadowie (ojcowie nasi Minister Czechowicz omawiał powyż- tak samo na budowę dróg podwyższono nie kto inny, tylko my byliśmy z Lłtwl-
ginęll dziesiątkami i setkami tysięcy w szy P/° 1Jek, ' f odn,bsł» że rządowi chodzi kwotę ze 6 na 15 milj., na budowę szkół nami setki lat złączeni.

W  lochach więziennych I na wygnaniu we 0 Podniesienie żyda gospodarczego, bo na rok przyszły wyznaczono 25, na od- -
' J t *  walce o niepodległość Polski, a teraz, gdy ^ wczeS 1 kł0D/U.°k‘ura bSdz'e dobra. Od- budowanie wsi 2 miijony. S P R A W Y  P O L S K IE

tę Polskę jako państwo niedodległe po- 5 ,*^ . zarzuł» Ja^°by rząd nic nie robił Trzecie czytanie projektu o prowlzo- P O L S K IE ,
siadamy, to dla jego zagadnień pracować f!®, robnfS° rolnictwa. Właśnie dla roi- rjum i ustawie inwestycyjnej przedłoźo- O k oło  u s tą p ie n ia  g e n e r a ła  
należycie nie umiemy. n najwięcej aę zrobiło, bo rząd u- ne zostanie Sejmowi w sobotę przed S ik o r s k ie g o .

Ot — mamy przed sobą rokowania “z e’' ,.Bf ”1k?î .  ^ao n .cBz.e'? “ 87 ml\  złl P°Ludnle® do “cbiwalenia, tak że Senat Zwolnienie z dowództwa korpusu Iwow-
i gospodarcze z Litwą, które się w piątek "f_ X fy e’ co obe<!' będz.ie !],dSł cabl u>Jawę załatwić po po- skiego tak wybitnego generała, jakim jest

30. marca w Królewcu rozpoczęły, Niemcy h, . .  . ' P p,rdcz tego w normal- łudnlu, tak że na 1 kwietnia będzie rząd generał Sikorski, wywołało w kraju zro-
o tych rokowaniach całe strony piszą, Ich h iiPrzeaZ*0r0czp.ym wyznacza móS| Pl®”l§dz®ł rozporządzać. zumiałe zdziwienie. Nasamprzód był
biura telegraficzne rozsyłają po kraju y S3 L̂el °.racJe d,óS 1 WARSZAWA, 30. marca, (radjo). generał Sikorski jednym z tych, którzy

, 1 zagranicę5gorączkowo telegramy o naj- m i \ Dale> wyźJia1C2a Na Sei«?“ zd^ a» oferent Ko- Zwyciężyli bolszewików gdy- w r 1920
drobniejszych szczegółach, dotyczących k S d ^ ń i ' ń\?*“  m SJ b“dż.eto?[eJ Poseł Krzyżanowski podchodzili pod Warszawę, a więc ma
tych rokowań, z czego wynika, jakie im -L, Y ck/ e^y d  a ^m o.ządów  na sprawozdanie budżetowe. Podniósł, że temsamem ogromne zasługi. NasteDnie 
oni znaczenie nadawają. a my ? Rzadko j  szkoły. Te wszystkie pieniądze są tak waluta jak finanse polskie nigdy je* bvł on Drzez kilka mie*<;fef»v nrnTPsom
która z tych naslyih w X h  gazę? Pdlac ^  l™ , ^  ŚWietaie, nie st' ły* âk obe“ ,e- minimów! fest w l iktóre wczoraj 1 dziś otrzymaliśmy, °  aeY“  budowę szkół Ud otrzyma Komisja zgadza się z przedlożonem przez Czem. Ma on jednak wpływowych wro- 
poświęca tym układom kilka słów. Ogra- p ewldywanych 5> 15 raiItonów rẑ d. Prowizorium i prosi Sejm o jego gów, ponieważ nie jesf przyjacielem
nlczają się do jałowych telegramów, od- AyCD' ,a , 00n- , . . , przyjęcie z tą jedynie zmianą, ażeby obecnych rządów. Gazety umiarkowane 
noszących się do osób, które do Królewca h„0cz^  śc e; 88 niewiele to wo- urzędnikom przyznano 316/l0 miljona nad- uważają, że rychlej czy nóiniei generał
na te rokowania jadą I do tego, co ^  0,brzymlCh P°trze,b* «e ponieważ zwyczajnego bezpowrotnego jednorazo- Sikorskiwróclznowudo S n e is łu ż b y  
litewskie I niemieckie gazety piszą. Nasi rukK, *eSzłyra 1 w pierwszych 2 wego zasiłku do pensji, wypłacalnego w może nawet z wyższą ranga bo zdolnych’

i - wolą się kłócić o Sejm, jaki jest, jaki S f S m *  ^  ^  wyznaczył już2 ratach 1 to 1 maja i 20 czerwca5 W generałów za^$ £ *   ̂mamy a ż e K
 ̂ powinien być i urządzają potrosze zgaduj na . eonnW ^ys ûsĴ zarzucano rządowi, źe nic nie módz wyrzekać tak cennej siłv* iaka iest
W  -  gaduła nad jego przyszłością, Sejm wszystklfgo więcej niż 200 mlljn. Rząd robi wobec drożyzny i domagano się, « w a l S S S k l  V’ J ą J

to rzecz pierwszorzędna, ale układy z !?a b°wlem nadzieję otrzymania 50 mi- ażeby budżet tegoroczny oparty był na 
; Litwą to w obecnej chwili sprawa nie- 1,onów dro§  ̂ P^yczki emisyjnej, której zeszłorocznym. „Wyzwolenie" odmówiło A gitacja N iem ców  p r z e c iw

mniej pierwszorzędna, bo Litwa, choć jest r.az Jui .odaJówtła Komisja Kontroli poparcia swego przy głosowaniu. P o ls c e ,
małem państwem, ale może być bardzo ^kąze miasta porno- W gmachu sejmu pruskiego urządzi-
pożytecznym sąsiadem-pośrednikiem dla ^ 7  • .  «  . . . . . ta niemiecka nacjonalistyka, posłanka
nas, gdy ją sobie zjednamy, albo bardzo O l O S l i n K l  W  o G i t T I I G  S I G  D O D r G W I G I S  Spohr zebranie koblel, należącyeb do 
niewygodnym sąsiadem-wrogiem w sto- R zą d o w ą  n o iftia  a V ¥ | a j q ,  Ostbundu. Na tern zebraniu przypomnis-

;! s “ - ; T i Rosi ą’ Bi ok m
Tymczasem w piątek rozDoczełv sle tyJ eg0. Bl° , . Postanowiono nie brać obsadzi zatem mle sca we wszystkich czyła. źe Nłemcv nie wvrzekna sle n i .

s g s j Ł t f f i  7 a pr „ « , pr  s n»  b S ^ ^ s a r  f i s * bud£s,owe) s ®I talnego pozdrowienia przez nasze gazety -■ ł ’ uczestniczę w Deozie poseł jedynki Byrka. td wJara w odz>skanie tych ziem pozo'
tamdotąd nie posyłamy. Robią to za nas | i IMII, - I l i l | -  _______ . _________ , ____ ___ . .  __ stała żywą należy ją wśród kobiet nie-
Niemcy. Gdzie tu jest troska o interes U rO C Z V S I6  0 I U I 3 P C I 6  R O n fC r G lI C lI  W  K FO IG U IC U * m,scklch podsycać i podniecać w całych

I, PaCoTr°'L” n“ ^b°«»jemy soble wiele KRÓLEWIEC. 30 marca 11.10 (r.djo), S S j S S S S u *  m o a ilo S ' ”" 1"1 ”y’y’ poraśt.T'niemieckie —k S  ■
po tycb układach gospodarczych, bo spra- W gmachu naczelnego prezydjum otwo- 0 dL I)Id .iflł u P- s P°bf-
wa wileńska stoi wciąż jeszcze na prze- rz>ł wiceprezydent dr Herbst dziś o 4,45 min i^ e7Źafeskl Podziekow^wsz^SwnW Szkoda tylko’ źe Pan Bóg jest większy 
szkodzie, ale w stosunkach ludzkich, o ile P°jud uroczyście konferencję polsko- za g o ś d n J “ yrazfl wiel£T?^dÓl£ wTdiar od P*nlSpobr i jej-podobnych, Bismarck 
te stosunki są potrzebne, usuwa się nawet liłewską przemową niemiecką, w której obJ|  cjeiegac^ Za0(inie \ r z v  wśnń'nvm był wl^kszy jeszcze od niej. Wszak i on

" i i  w najtrudniejszych warunkach kamienie, wyraził pozdrowienie w imieniu rządu s£ !e Qby d o b rv d u ch  ^ n o s R s i e r S  raówił to samo> a : mówił nawet więcej,
choćby to szło po grudzie, bo praca wy- niemieckiego i życzenie, by słonce, które Dracam( y d y ó } d J nad bo chciał te zlernie zlutrzyć i zarazić se-

L daje najlepsze owoce wówczas, gdy się wyszło właśnie z poza chmur, było_ dobrą i J  d ś j Tak oba^narody iak kłarai’ a tymczasem sam ze zaświatów
ją w pode czoła i z poświęceniem dla zaP°wiedzią dla wyniku konferencji w in- cały nragna ookoiu kfórv v M n it  rausi patrzeć na to» iak ie8° dzieło do"

dobr. ogólnego wykonuje. Tymonem t«re„e wieczystego poko,u. s‘a,to si« » Hce. Polski l i  pewnoSd, przy
11 muJlieWD ?,. ro ). ®y’ azeby zaPO»y Po- Po nim przemówił prezes litewskich Wyraził niezłomną wiarę, że nadzWe w Polsce Pozostanie.

Ntam w ° e ? \ l i l  wolią fnTmize „Tw.! w ,ldt“ " “  P° łrancMtaL Po- pokój nie zawiodą I w,dadzą odpowied- N i.m o ,  s ta w ia ją  n a  z ie m ia c h
n.edba.slwa', ale j Ł ^ Ł f f U S S ą S S  M l f  “  Jola?"'0"  W l,,,ereSl'  P° TOKb" ^  ^  WV“ z°„h„ 4B*i!‘ C I

j i ^ o ^ s i ^  4%p? z Z  g r a . u s r . i -  r a  m

i - W m i s U S S S S S ^ r a i  M ST Sm U  I
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! Cb<"12' ° ”aW',2anl'  tlMonk6w 8° SP°- ble «ye'e«zyć nie może.’ Właśnie n‘,e- Litw. nas potrzebuje I byle nasi poll- g esd eT ifli^ ó lU o L lrT a ^ Ź fem fa ch  |
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CHOJNICE, da!a 1 kwietnia

polskich, a my się o to nie pognlewaliś 
my, bo nam się teraz wyśmienicie 
przydały.
W ob ro n ie  s z k o ły  w y zn a n io w ej  

na Ś lą sk u .
Generalny sekretarz śląskiej Ligi Ka 

tolickiej ogłosił w Gońcu Niedzielnym 
artykuł, w którym oświadcza, że widzi 
w okólniku ministerstwa Wyznań Reli­
gijnych i Oświecenia Publicznego z 30 
stycznia 1928 r. cios, wymierzony prze­
ciw szkole wyznaniowej, która istnieje 
na Górnym ‘Śląsku od niepamiętnych 
czasów i z którą lud się zżył.

Sekretarz Ligi Katolickiej, powołując 
się na Kanon 1374 Kodeksu prawa Ka 
noniczego domaga się w imieniu lud 
nośsi śląskiej zachowania szkołom cha 
rakteru wyznaniowego.
N sw et N iem com  te g o  z a w ie le

„Vossische Ztg.“ z Berlina otrzymała 
korespondencję z Wrocławia w sprawie 
rozbojów, jakie bojówki niemieckie urzą­
dzają na pograniczu polskiego Śląska. 
Gazeta podnosi, że po stronie polskiej 
zaczynają się Polacy mniejszości nie­
mieckiej odwdzięczać w podobny sposób, 
jak to czynią Niemcy z Polakami. Kore­
spondent niemiecki radzi zatem swym 
landsmannom, ażeby nabrali rozsądku, 
bo kto wiatr sieje, burzę sprząta.
Jak  to  Żydzi pojm ują k u ltu ra l 

ny sa m o r z ą d  w  P o lsce?
Żydzi we Warszawie zwrócili się do 

zarządu miasta o pozwolenie na ubój 
bydła w drugi dzień świąt wielkanocnych. 
W swem podaniu nadmieniają, że dru­
gie święto nie jest już urzędowem świę­
tem t że ubój rozpoczyna się o go­
dzinie w nocy.

Gazety warszawskie tymczasem piszą, 
że odpowiednie prz) gotowania do uboju 
muszą się rozpocząć już około 6-tej po 
południu, bo byłoby jaknajwiększem po- 
pogwałceniem uroczystego święta rzym­
sko-katolickiego, a co zatem idzie uczuć 
religijnych ludności chrześcijańskiej.

Zarząd miejski odrzuci niewątpliwie 
wniosek żydowski, bo jeżeli luteranie, 
a nawet mahometanie potrafią uszano­
wać święta katolickie, można tego same- 
ga wymagać od Żydów, którzy przecież 
są w Polsce i tem samem powinni się 
liczyć z uczuciami katolicko - polskiemi.

N iezw yk ła  w ia d o m o ść .
Ks. Proboszcz Godlewski ogłasza, że 

w kościele Wszystkich Świętych w War 
szawie odkrvto oryginalny obraz sławne­
go holenderskiego malarza z wieku 17-go 
Rembrandta. Obraz znajdował się w 
składzie rupieci na poddaszu. Obraz zbut­
wiały poddano odnowieniu, podczas któ­
rego ujawnił się podpis Rembrandta u 
dołu. Obraz przedstawia Izaaka, błogosła­
wiącego Jakcba.
Król afganistański ż y c z y  s o b ie  

p o lsk ich  o f ic e r ó w .
We Warszawie przebywa z polecenia 

monarchy afganistań kiego wysoki do­
stojnik, który werbuje polskich oficerów 
dla Afganistanu na instruktorów wojska 
i na oficerów gwardji. Takich oficerów 
potrzeba około 1000. Płaca jest stosun­
kowo wysoka, wynosi bowiem miesięcz 
nle 7 _  8000 zł. Zapału do wyjazdu 
niema, ponieważ powietrze w Afganista 
nie jest nieznośne, latem nieznośne i du 
szne upały, zimą za to straszne górskie 
mrozy.
S łyn n a p an oram a r a c ła w ic k a  

b ęd z ie  od n ow ion a .
Miasta Lwów postanowiło odnowić 

słynną w całej Polsce paioramę bitwy 
racławickiej którą przed wojną światową 
utworzył słynny artysta malarz Jan Sty­
ka i do której pielgrzymowały tysiące 
Polaków, ze wszystkich stron Polski. Pa­
norama z biegiem lat i wypadków ucier­
piała tak, że chcąc ją uratować, trzeba 
było przystąpić do jej odnowienia,, Od­
nowienie podjął się jeden ze współtwór­
ców, znakomity nasz malarz Wojciech 
Kossak oraz synowie p. Styki. Koszta 
wynoszą 66 tys- zł. ______ _

selstwami zagranicznem!. Policja wkro-1 
czyła, ale nie zdołała tłumu rozpędzić. 
Wygłaszano mowy podburzające przeciw 
rządowi. Tłum urządził następnie pochód 
przez miasto. Do zaburzeń jednak nie 
doszło.
P odbija li s o b ie  o c z y  p anow ie  

p o s ło w ie .
W niemieckim rajchstagu pragnęli po-1 

słowie pozostawić po sobie wzajemnej 
pamiątki jeszcze przed jego zamknięciem, j 
Pomiędzy posłami socjalistyczneml a ko­
munistycznymi nastąpiła w czwartek za­
cięta bójka, gdy poseł socjalistyczny 
Landsberg powiedział im, że socjalistom 
milszeml są ich ataki i obelgi, aniżeli 
ich przymilania. Komunista Jadatsch 
rzucił się z pięściami na Landsberga, 
jednemu i drugiemu przyszli do pomoc 
współtowarzysze i nastąpiła bójka, jaką 
się nawet na ulicy rzadko napotyka. Kil­
ku posłów zostało poturbowanych do 
krwi. A Prezydentowi rajchstagu rzucił 
jakiś komunista spluwaczkę ze sporą za­
wartością na głowę, gdy ten się doma­
gał spokoju. Spluwaczka c^iu chybiła, 
ale za to rozbiła się na głowie Bogu 
ducha winnemu stenografowi i udekoro­
wała go artystycznie na twarzy.

Jadatscha wezwał Prezydent do opu­
szczenia sali, a gdy ten nakazu nie po­
słuchał, odroczono posiedzenie.

Marszałek Daszyński u prezesa m ln ls M .
WARSZAWA, 30 marca 11.40 (radjo.) 

Marszałek Seimu Daszyński byr wczoraj 
u marszałka Piłsudskiego w południe i 
rozmawiał z nim przeszło godzinę o 
zadaniach Sejmu w stósunku do rządu i 
o sposobach dla ustalenia granic uprą

wnień pomiędzy władzą ustawodawczą 
a wykonawczą. Z dłuższej tej rozmowy 
możnaby wyczuć wniosek, że rząd ma 
widocznie szczere zamiary współpraco­
wać z obecnym Sejmem w granicach 
możliwości

ZAGRANICA.
A w antury p o lity c z n e  w  P ra d ze

W parlamencie czeskim wre obecnie 
zacięta walka pomiędzy stronnictwami 
rządowcmi a skrajną lewicą, to jest soc- 
ialistami i komunistami o ulepszenie 
ustaw socjalnych w kierunku polepsze­
nia położenia niższym warstwom ludno­
ści Socjaliści 1 komuniści postanowili 
przenieść walkę przeciw rządowi I usta­
wie na ulicę. W środę zebrał się tłum 
u dzi na rynku w liczbie 8000 przed po-

Ł  W OJEW ÓDZTW A.
CHOJNICE, dnia 31 marca 1928 r.

P orząd ek  nabożeństw  w  fa ­
rze. 7 30 Msza św. z nauką polską. 8.45 
nabożeństwo niemieckie. 10.30 suma zi 
czytaniem Pasji. 12.15 Msza św. 15. Ró­
żaniec i zgromadzenie Żywego Różańca

— Jak s ię  dow iadujem y, zagrają 
jutro po raz pierwszy organy w kościele 
gimn. Na uroczystość tą zaproszono 
specjalnie genjalnego organistę prof 
Nowowiejskiego. P. prof. Wagner wy­
kona kilka pieśni solo. Prof. Nowowiejski 
zamieszka u p. prof. Wagnera Nabo­
żeństwo odbędzie się o zwykłym czasie.

— W ostatn iej chw ili przypomi­
namy, że zespół harcerzy I i V dryżyny 
odegra w niedzielę, dnia 1 kwietnia br. 
w hotelu Centralnym dramat w 3 aktach, 
twórczości p. prof. Bleszka p. t. Krwią 
K apłańską, ilustrujący dzieje Choj­
nic w r. 1555 podczas szerzenia się wia­
ry luterskiej. Początek o godz. 8-mej 
wlecz. W przerwie gra orkiestra gimnaz­
jalna. Ceny miejsc 1. — 3 zł. Dziś w 
sobotę, o godz. 6-tej gen era ln a  próba  
dla młodzieży. Wstęp 50 groszy.

— W czw artek  odbyło s ię  p ilne, 
nadzw yczajne p o sied zen ie  Rady 
M iejskiej. Na posiedzeniu tem obra­
dowano nad zarządzonym przez p. Wo­
jewodę Pomorskiego budżetem dodatko­
wym 1927/28 I budżetem 1928/29

Rada miejska uchwaliła wnieść sprze­
ciw co do decyzji p. Wojewody Pom. 
w sprawie tych budżetów.

— Baraki d la  eksm itantów . Jak 
wiadomo, uchwaliła Rada Miejska na 
zebraniu swem w dniu 20 III. br. wy­
budować w Chojnicach baraki. Obecnie 
możemy podać dalsze szczegóły w tej 
sprawie. Otóż poszczególne mieszkanie 
składać się będzie z jednego rpokoju i 
kuchni,przyczem do każdego mieszkania 
przeznaczony będzie chlewik. Barak ten i 
składać się będzie z 20 mieszkań. Są 
to mieszkania szczególnie dla eksmitan­
tów, dla tych, którzy mają gorsze miesz­
kania, lub dla tycia, którzy mieszkają w 
domach grożących zawaleniem się. 
Koszta tej budowy wynoszą około 70 000 
zł. Kwotę tę postanowiono pożyczyć 
z Banku Gospodarczego. Rozpoczęcie 
tej budowy nastąpi zaraz po otrzymaniu 
pożyczki, co prawdopodobnie nastąpi 
w krótkim czasie. Baraki te staną, jak 
już donosiliśmy, n3 drodze do Zakładu 
poprawczego, zaraz za cmentarzem ży­
dowskim.

— Zryw anie p lakatów  w ybor­
czych. W piątek postanowiono wreszcie I 
uwolnić bramę całuchowską od plakatów 
wyborczych, które od długiego wiszenia 
spłowiały i podarły się, co nie sprawiało 
zbyt pięknego widoku. Obecnie po zmy 
ciu tych szpargałów brama człuchowska 
zyska swój dawny poważny wygląd. Rów­
nież zalecałoby się, by wogóle zakazane 
było zalepiać tak historyczną pamiątkę, 
jaką jest brama człuchowska wszelkiemi 
odezwami, plakatami itp.

W Chojnicach nadawałby się osobny 
słup do wszelkich ogłoszeń, plakatów itp.

— W zobotę 1 n ied z ie lę  kręci 
kino .Nowości* znakomitą komedję

Otwarcie rokowań
K R Ó L E W I E C ,  30 marca (radjo.) 

Minister Zaleski przybył wraz z delegacją 
polską tudotąd o 9.40 rano. Na dworcu 
oczekiwał go przybyły umyślnie z Berlina; 
poseł polski Olszewski, który p. ministra 
przedstawił władzom niemieckim w csobie 
zastępcy naczelnego prezesa Prus Wscho­
dnich dr. Herbsta i jego otoczenia. 
Zjawił się również generalny konsul 
polski w Królewcu p. Staniewicz. W 
towarzystwie p. Herbsta udał się minister 
do hotelu „Berilner Hof“. O ważności 
obrad świadczy fakt, że zjechał się z 
całej Europy spory zastęp dziennikarzy 
1 tc przcdewszystklein z Angljł, Francji 
i Niemiec

W A R b Z A W A ,  30 marca Z 
[okazji konferencji polsko-litewskiej w 
Królewcu zabrały dziś głos gazety urzę­
dowe i półurzędowe. Tak .Głos Prawdy* 
jak i .Epoka* stwierdzają, źe rząd polski 
przystępuje do obrad z jak najlepszą 
wolą 1 pragnie Litwie podać rękę do 
zgody, byle nie wymagano rozmazywa­
nia sprawy wileńskiej, bo ta jako załat­
wiona przez traktaty pomiędzy Polską a

polsko-litewskich-
Rosją i na drodze międzynarodowej nie 
może stanowić więcej sprawy spornej. 
Poisce zależy szczerze na zgodnem i 
przyjaznem współżyciu obydwóch naro­
dów ze sobą i na kojenie wzajemnych 
rozdrażnień.

MOSKWA, 30 marca. 2.401'radjo). So­
wieckie „Istwiestja* pisią, że prowadze­
nie rokowań pomiędzy Polską a Litwą 
w Królewcu zależy przedewszystkiem od 
wzajemnej dobrej woli. Waldetnaras' 
swym uporem i ubocznymi zamiarami 
grzeszył dotąd w tym względzie. 0:zy- 
wlścłe, że co do Wilna musi być wyna­
lezione odpowiednie wyjście, a jeźli 
sprawa z Wilnem się zaogniła, to Polska 
tą dawniejszą zygzakowatą swą polityką 
w tej sprawie sama dużo zawiniła. Dużo 
też zależy od tego, ażeby Polska — po­
wiada ,Iwiestja“ — nie poszła za pod­
szeptami rozmaitych nacjonalistów fran­
cuskich, którzy ze sprawy litewskiej chcą 
zrobić sprawę polską, bo wtenczas nie 
możnaby w ogóle mówić o rozwiązaniu 
bolączki wschodniej na drodze ugody 
pokojowej. ____________ _

Niemcy a Sejm polski.
z prawicą, jak naprzykład w sprawie 
interpelacji o nadużycia wyborcze, ale 
charakter Sejmu jest taki, że albo lewica 
pójdzie rządowi na rękę, albo nie pójdzie, 
bo wówczas byłby los obecnego Sejmu

Socjalistyczny „Vorwarts“ uważa, że 
niebezpieczeństwo rozwiązania Sejmu nie 
minęło, jakkolwiek przebieg 1 posiedze­
nia wskazywał na to, że rząd dąży do 
wzajemnych ustępstw. Zachodzi też moż-
liwość współpracy stronnictwa rządowego

Fałszywe banknoty w
W Krakowie pojawiły się podróbki 

5-zlotówek nowoczesnych emlsvj. Poczta

pr2ypicLc.ijiuwdujf •

e wielkaem mnóstwie.
tamtejsza przytrzymuje ich codziennie 
po kilkadziesiąt sztuk.

Protest rządu polskiego przeciw
Poseł Rzeczypospolitej Polskiej w Ber­

linie, p. Olszewski, wystosował do nie­
mieckiego urzędu spraw zagranicznych

napadowi baJfia&R! niemUckle].
notę protestującą z powodu pobicia przez 
członków bojówek niemieckich obywate­
la polskiego dra Ormicklego z Krakowa.

Sowietu grożą Fronc]! zerwaniem stosunków dyplomatycznych.
Sowiety1 zawiadomiły urzędowo rząd 1 wanego złota, zdeponowanego w bankach 

francuski że o ile im nie zwróci areszto-1 amerykańskich, zerwą stosunki zF.ancją

dalszych układów z Polska.
sprawfe strefy pogranicznej. Położenie 
— powiada to — pismo nie jest bezna­
dziejne, chodzi teraz tylko o to, ażeby 
nawiązane nici przerwane nie zostały, a 
układy wzajemne mogą być wznowione.

Taka to natura u Niemców. Próbują 
nasamprzód wyzyskać niemożliwości, a 
gdy im się noga powinie, wówczas 
czepiają się choćby słomki, byle ratować 
położenie.

Jak bardzo Niemcom zależy na do­
brych stosunkach handlowych i gospo­
darczych z Polską i jak chętnie podjęliby 
na nowo wstrzymane rokowania handlo­
we, dowodem tego głos w ostatnim nu­
merze .Berilner Tageb!.*, który przykłada 
wielkie znaczenie do ostatnich rozmów 
niemieckiego posła Rauschera we War­
szawie z polskim! ministrami w sprawie 
osiedlania się t załatwienia sporu w

Francja i Ameryka a rozbrojenie-
Francuski minister spraw zagranicznych wiedz!

Briand wysłał do amerykańskiego mini­
stra spraw zagranicznych Kclloga odpo­
wiedź na pismo tegaż w sprawie rozbro­
jenia. Odpowiedź ta zawiera o tyle coś 
nowego, że wymiemoną jest Polska, i 
przedstawioną jako równoważnik pokoju 
w Europie. Briand broni w swej odpo-

wyth, zawartych przy pomocy Ligi Na­
rodów i to przedewszystkiem tego para­
grafu, który'powiada, że wojnę wolno 
prowadzić tylko ze sąsiadem, który do­
puści się naruszenia umów pokojowych 
przez podejmowanie kroków zaczepnych.

W Jugosławji się kotłuje.
** „je nie stawili. W sejmie jugosłowiań­

skim toczy się znowu zaciekła walka 
pomiędzy posłami serbskimi a zwolenni­
kami Radlcza z Chorwacji.

Wiceprezydent skupsztyny to jest sejmu 
serbskiego grozi odebraniem 188 posłom 
prawa ooselskiej nietykalności, na wy* 
padek gdyby się na piątkowe posledze-

tycla 'wojskowego p. t. „Parada rekru­

tów". Niebywały to program śmiechu 
i zabawna humoreska w 10-du aktach.

W roli głównej Karol Dane.
C z e rsk . (Mecz piłki nożnej) W nle- 

I dzielę, dnia 1. kwietnia b. r., rozegrany 
zostanie na boisku miejscowem o godz. 
2-glej po południu mecz piłki nożnej 
pomiędzy I. drużyną K. S. „Sambor*- 
Tczew, a I. drużyną „Sokoła* czerskiego. 
Zaznaczyć wypada, Iż „Sambor jest 
mistrzem gry piłki nożnej VII. O Kręgu 

I .Sokołów*. W

Puck. (Nad morzem powstanie koś­
ciół.) Przybył do Łebcza ks. proboszcz 
Wojciech Pronobis z Swarzewa, wręcza­
jąc mistrzowi murarskiemu Antoniemu 
Rozumowi plan budowy kościoła, opra­
cowany przez architekta Dolnego. Budo­
wa kościoła w Łebczu ma nastąpić w naj­
bliższym czasie. Dozór nad budową po­
wierzono Anastazemu Grabowskiemu, bu­
downiczemu z Pucka. O budowę koś­
cioła starali się miejscowi i okoliczni 
mieszkańcy już od dłuższego czasu.



CHOJNICE, data 1 kwietnia 1»28 f.

— R egestracja  pojazdów  mecha­
nicznych, podlegających rejestracji w roku 
bieżącym, odbędzie się 14. kwietnia br. 
w Chojnicach. Komisja będzie urzędo­
wała od 8 godz. z rana do 4 godziny 
po południu.

G IE Ł D A  P IEN IĘŻN A .
Dolary Stanów Zjedn. (1 dolar) 8,90 zł. 
Franki francuskie (100) 35,10 *j* zł.
Franki szwajcarskie(lOO) 171,76V* V.
Funty angielskie (1 f.) 43,51 ®/4 zł.
Korony czeskie (100 k.) 26,41 */s zł
Liry italskie (100 lirów) — zł.

.$> proc. pożyczka dolar. 72,00 zł.
5 proc. I9'%» — zł.

Gdańsk (w guldenach.)
Dolar 5,12'/4
Złoty (100 złotych) 57,50
Przekazy na Warszawę („) 57,46
100 marek rentowych 122,55
1 funt 25,00

Sie łd s ? M 6w  Rolnych coPsznanlu
Warunek: handel hnrt. fr. st. załad. 
ładunki wagon, dostawa zaraz za 100 kg. 

w złotyeh.
Zyto 46,00-47,00
Pszenica 54,00—55,00
Jęczmień 36,50—38,50
Jęczmień brow. 41,50—43,00
Owi es 39,00—41,00
Mąka ź. 65% wł. work. 68,50—
Mąka ź. 70°/0 wł work. 66,50 —
Mąka p. 65% wł. work. 75,50—79,50 
Ospa pszenna 32,50—33,50
Ospa żytnia 33,00—34,00
Ziemniaki jadalne —
Ziemniaki fabryczne 6.10-6.30
Groch polny 46,00—51.00
Groch jad. Victorja 60,00 —82,00 
Koniczyna szwedzka 150,00—18,000 
Koniczyna biała 220,00—310,00 
Lubin niebieski 23,00—24,00
Łubin żółty 24,50—25,50
Wyka lat. i peluszka 31,00—34,00 
Ogólne usposobienie spokojne, podaż 

Syta zwiększona. Uwagi: Jęczmień brow. 
o wadze wyższej niż stand, ponad not. 
Koniczyny wybór, w ziarnie, kolorze 

czystości ponad notowania.

RUCH w  TO W A RZYSTW A CH .
Stów. Kat. M łodzieży m ęsk iej 

w  Chojnicach. W niedzielę, d. 1. 4. 
28. r. o godz. 12,30 zbiórka na dziedzińcu 
szkolnym, poczem wymarsz do strzelnicy 
wojskowej celem brania udziału w ostrem 
strzelaniu. Uprasza się o punktualne 
przybycie. „Gotów* Zarząd.

Zebranie Tow. M ężczyzn K ato­
lików  odbędzie się w poniedziałek, dn, 
2 kwietnia o godzinie 8-mej wieczorem 
w lokalu Konsumu Urzędniczego. Z po­
wodu ważnych spraw uprasza o liczny 
udział Zarząd.

B a czn o ść ! Z w iązek  K olejarzy
Z. Z. P. W niedJelę, dnia 1. 4. odbę­
dzie się zebranie miesięczne w lokalu 
p. Jażdżewskiego. O liczny udział prosi

Za 'żąd.
Zebranie A kuszerek. Dnia 10 

kwietnia odbędzie się o godz. 10 — 11-tej 
w Starostwie główne zebranie Akuszerek 
na pow. Chojnice. Na porządku dzien­
nym wybranie nowego Zarządu.

Zarząd Akuszerek.
Podofic. Rez. K oło C h ojn ice!

W niedzielę, d. 1, 4 28. o godz. 18,80 
odbędzie się ostre strzelanie na Strzelni­
cy Wojskowej. Zbiórka u kol. Jażdżew­
skiego 1 odmarsz o godz. 12,45. Wzywa 
się wszystkich kolegów o punktualne sta 
wlenle się. .Jedność* Zarząd.

N adzw yczajne Z ebranie Człon­
ków  T eatru  L udow ego w  Choj­
nicach odbędzie się dnia 3 kwietnia 
br, od godz. 8-mej wieczorem w lokalu 
p. Kaletty. Na porządku obrad bardzo 
ważne sprawy, pomiędzy Innem! zmiana 
statutu 1 wybory członków zarządu. O- 
becność wszyskich członków konieczna. 
Goście 1 sympatycy .Teatru Ludowego" 
mile widziani. Uwaga! Członkom T. L., 
którzy nie wpłscill jeszcze składek człon­
kowskich, oraz osobom chcącym się za­
pisać do Tow., podajemy do wiadomości!, 
że w tym dniu Zarząd już od godz. 7 
załatwia wszelkie * sprawy w zakres ten 
wchodzące.
Zarząd Stów. Teatru Lud. w Chojnicach.

OSTATNIE WIADOMOŚCI.
S tr a sz n y  w yp ad ek  na budow li.

W a r s z a w a ,  29. marca. Wczoraj 
na kilka minut przed godz. 2. po połu­
dniu wydarzyli się na placu Starynkie- 
wicza v  pobliżu ulicy Nowogródzkiej 
wielka katastrofa budowlana. Runął na­
gle cały front gmachu wznoszonego przez 
firmę Wdsblat 1 Ska dla zarządu wodo­
ciągów i kanalizacji miejskiej. Katastrofa 
zdarzyła się podczas przerwy obiadowej 
Cała wyciągnięta już do wysokości trze­
ciego piętra ściana, runęła grzebiąc ro­
botników, którzy mimo przerwy obiadowej 
pozostali na rusztowaniu.

Dotychczas wydobyto z pod gruzów 
zawalonej kamienicy na pl. Starynkiewl- 
cza 2 zabitych i 7 ciężko rannych. Nie 
ustalono dokładnie ilcści osób, znajdują­
cych się w czasie nieszczęścia na budowle.
W ypadek trądu--w  W arszaw ie .

„Kurjer Czerwony" podaje, że w szpi­
talu Ś v. Łazarza umieszczono chorą na 
trąd. Jest ona mieszkanką Częstochowy 
I przrbywsła dłuższu czas w Baku na 
Kaukazie.
Ś m ier ć  ro d z in y  od w ybuchu  

gra n a tu .
W Zakroczymiu zdarzył słę wstrząsający 

wypadek, 24-letni Józef Piotrowski, zna­
lazłszy w polu pocisk armatni, przyniósł 
go do domu, gdzie zabrał się do jego 
rozbierania. Granat eksplodował, przy- 
czem śinferć^poniosła cała rodzina Pio­
trowskiego, tj. matsa 1 brat. Ciężkie ra­
ny odniósł także znajdujący się w domu 
Hersch Margen.
L indberg z a m ie r z a  p r z e le c ie ć  

O cean Spokojny.
Lindbergh zamierza przeesłęwziąć w 

najbliższym czasie lot ponad oceanem 
Spokojnym.

K obiety w  Anglji zró w n a n i 
z  m ę ż c z y z n a m i.

Parlament angielski przyjął w piątek 
ustawę 387 głosami przeciw, 10 równającą 
kobiety we wszystklem z mężczyznami 
w prawach wyborczych.

Nową ta jn ą  o r g a n iz a c ję  
k o m u n isty czn ą  w y k ry to .

W powiecie włodzimierskim na Woły­
niu wykryto nową organizację Komuni­
styczną ukraińską. Aresztowano 20 osób. 
Znaleziono I zabrano liczne dokumenty 
o wrogiej dla państwa agitacji. Zano­
si się na dalsze aresztowanie.

B a rm a to w ie  sk a z a n i na  
II m ie s ią c y  w ięz ien ia .

W piątek zasądzenie zostali dwaj Bar- 
matowi w słynnym, od 15 mlesiąey trwa­
jącym procłesle o wielkie oszustwa z 
krzywdą niemieckiego Skarbu Państwo­
wego, każdy na 11 miesięcy więzienia 
za 2 wypadki przekupstwa. Od oszust­
wa, sprzeniewierzenia 1 t. d. zostali uwol­
nieni. Reszta oskarżonych została uwol­
niona.

O gran iczen ia  w yjazd u  
do A m eryki.

W najbliższych dniach przedłożoną zo­
stanie Prezydentowi Stanów Zjednoczo­
nych uchwalona przez parlament I senat 
amerykański ustawa, obcostrzającaw dal­
szym ciągu osiedlanie się obcokrajowców 
w Stanach Zjednoczonych Ameryki. 
W ięźniów  n iem iec k ich  p o zw o ­

lon o  o d w ied z ić .
Cziczerin zawiadomił w piątek pcsła 

niemieckiego w Moskwie, że konsul nie­
miecki w j.Charkow*e może odwiedzić 
aresztowanych inżynierów niemieckich, 
przebywających w Rostowie nad Donem.

Z an osi s ię  na r o z w ią z a n ie  
p arlam en tu  ja p o ń sk ieg o .

Wybory dały bowiem po równej pra­
wie połowie rządowi 1 przeciwnikom, tak 
że niema większości i stąd rządzić 
trudno. Rozwiązanie zostanie jednako­
woż odroczone do jesieni.

K ardynał c z e s k i?
Z Rzymu donoszą, że do Pragi przy­

będzie nowy nuncjusz papieski ks. Cirlaci 
z goto wen; i przedłożeniaml cc do wpro­
wadzenia w życie konkordatu. Będzie 
też podobno mowa o zamianowaniu 
kardynałem jednego z czeskich dostojni­
ków kościelnych.

KINO NOWOŚCI
15u  sobole o 8“ u niedziele o 618

(31. III. I 1. IV.)

Niebywały program śmiechu 1 
Śmiech bez końca !

Parado rekrutów
Znakomita komedja z życia wojskowego 

w 10 aktach. 734
W rolt głównej: Karol D ane słynny 

z filmu Wielka parada.

ttu święta wielkanocne
P O L E C A M :

Cukierki 
Czekolady 
Pierniki 
Biszkopty 
Bonbonierki 
Pomerańcze 
Fisi
Jabłka 
Daktyle 
Brzoskwinie

i

Konfitury owocowe
Skład delikatesów

Fr. A. Ciepliński
__________C hojnice, C zluchow ska 7._________

Najlepszą i najtańszą Nadeszła

make starosądecka

JS5B5* kiełbasa
F r .  A . C ie p liń sk i F r. A. Ciepliński

Chojnice Czluchowska 7. Chojnice, Człucbowska 7.

Nlnlejszem daję do wiadomości Szanow. 
publiczności miasta Chojnic 1 okolicy, że

p rz y jm u ję  w s z e lk ą

bieliznę do szyciu 
I mereżkownnin
oraz plisowanie i farbow. sukien

Elżbieta Glichówna
ulica  S trzeleck a  6.

dawni. p. W e rn e ro w a .

Sprzedaż

drew nu opałowego
odbędzie słę

we wtorek dnia 3go kwietnia 1928 r.
o godz. l i  tej rano w karczmie w Zielonej Chodnie ze 
szosy Chojnice—Wojsk, stacja 27,2 — 29,7 za gotówkę 

dla okolicznej ludności. 735

Wydział Powiatowy w Chojnicach
(—) W eiss, kierownik Starostwa.

f  o t t o n "”w e  IL AN I) 1
s  Gdańska 3 CHOJNICE D w orcow a 10 5

I Telefon 188.

I
I

L

Poleca
kap elu sze  m ęsk ie , jaWoteź czapki podró- 

żow e, uczn iow sk ie , m undurow e, dla  
tow arzystw  i stan gretów .

Najtańsze wykonanie czapek wszystkich gatunków z ma- 
terjału doręczonego* Dla towarzystw ulgowe ceny.

Pracow nia kostjamów, płaszczy i ubiorów.
Na składzie gotowe spodnie „briches** i mundury we 
wszystkich wielkościach. Dla automobiłistów bronzowe 
kurtki z skóry , tNapa“ według miary. P łaszcze gumowe* 

Przybory wojskow e, letn ie  skórki obsadowe*

Państwowe nadleśnictwo ChoclnsHI
poczta Konarzy powiat Chojnice.

drewna
Nino

Sprzedaż opałowego
odbędzie się

we czwartek 12. kwietnia kr- o 10 godz- przed pał.
w sali p. Cbirkowskiego w Konarzynach z leśnictw s 
Łukomie, Kopernlca, Cbodński Młyn 1 Żychce za go­

tówkę dla okolicznej ludności.
Handlarze wykluczeni. 733

OOGOOOOOOGCOOOOOGOOOU

o

o
o
o
o
o

o

Cafe Radke
C u k ie r n ia  i  r e s ta u r a c ja .

C hojnice, ul. C zluchow ska 22.

W niedzielę, dnia l.kwietnia
począwszy od godz. 4-tej po poł.

koncert
w zm o cn io n a  o r k ie s t r a

dziennie świeże paczki i ciastka, 
wyborne nopoje! wina najlepszej jakości-

O

8

O
O
O

Cebule
736poleca ła n io

1 Merkur Chojnice.
Odćam również na dalszą sprzedaż.

Obuwie!!!
Męskie, fsledr. do pracy, 
kropówki, z cholewami, do 
polowania i dla chłopaków 
na sprzedaż. 746

3. Chylewski,
ul.] Dworcowa 12.

Próżne pokoje
dla letników

do wynajęcia. 740

F O r s t e i m  Gharzykow o.



CHOJNICE, dnia I kwietnia lWSPr.

NA SEZON WIOSENNY
P O L E C A M

Wszystkie inne działy powyżej nieumieszczone są bogato zaopatrzone w nowości sezonowe.

Juljusz Schreiber, Chojnice
Telefon 48. R y n e k  1 7 .

BANK LUDOW Y w CHOJNICACH

BILANS
AKTYW A

z  d n ia

10.255,22
7.132,14

130.180,85
79.642,61

30,38
7.263,21
4.256,48
1.019,64
4.879,27

18.974,03
15.000,-

Gotówka
Banki, r k bieżący 
Weksle 
R-k bieżący 
Papiery wartościowe 
Waluty obce 
Ruchomości
Koszty wyłóż, za człon. 
R-k i przejściowe 
Dokumenty do Inkasa 
Gwarancje udzielone przez 
Bank Zw. Sp. Zarobk.

3 1 . g r u d n ia  1 9 2 7  r .
PASYW A

Udziały
Fundusz rezerwowy 
Rezerwa specjalna 
Wkłady oszczędnościowe 

z wypow. 8 dn. 
z wypow. dłuższem 

Banki a) r-k bież.
b) term. lokaty 

Redyskont weksli 
R-k bieżący 
R-ki przejściowe 
Należności Skarbowe 
Różni za inkaso 
Zysk czysty
Gwarancje udzielone przez 
Bk. Zw, Sp. Zar.

278.633,83

20 577,45 
1 622,85

502,47

19.478,26 
27 951,73 
3.325,71 

77.800,— 
74 910,10 
5.234,32 
9.369,51 

443,—
21 257,08 

1.161,36

15.000,-

278 633,83

na
Na rok 1927 przeszło członków 221, w ciągu roku przybyło 114, ubyło 7 

rok 1928 przechodzi 328 członków.
Chojnice, dnia 28. marca 1928 r.

Bank Ludowy
Sp4ł®l«lnla z odpowiedzialnością nieograniczona u Ciisinicacti.
t ) N a g ó r sk i (— ) R . D r e h e r  (— ) J . S k w ie  r a w s k i

Podziękowanie.
Przewielebnemu duchowieństwu, a szcze­

gólnie przewie!, ks. prób Karpińskiemu, ks. 
dziekanowi z Kościelnej Jani, wszystkim 
kclegom i wszystkim tym, którzy oddali 
ostatnią przysługę drogim nam zwłokom 
najukochańszego syna naszego 

ś. p.
k s. Jana P iek ą

1 okazali nam tyle życzliwości! współczucia 
składamy nłnlejszem nasze serdeczne 1 gorące 
„Bóg zapiać".

Jan P ick  z żoną.
Czapfewice, w marcu 1928 r. 739

Ogłoszenie.
Pafistm e fladleSnlctao Laska

sprzeda w dniu 14. 4. 1928 r. o godz. 10-tej rano w 
drodze publicznego przetargu w lokalu p, Pawła Felskiego 
w Brusach

drewno użytkow e
budulec II/IV. kl. około 200 nip. drewna opałowego, w 
tem szczapy, wałki i gałęzie. 732

Płacić należy natychmiast podczas licytacji.
P a ń stw o w y  N a d leśn iczy

Poszukuje się 
sciidnej

porządnej

d Z t a K Z M
poza Chojnice. Zgłoszenia 
744 ul. Gdańska 34.

Potrzebna

służącą
umiejąca gotować, zaraz. 
D w o rc o w a  58 II

I
i
i
i
i

i
i
i
i
I d

Tanie ceny! Tanie cen y !

Wykonuję wszelkie wzory do robót ręcznych
Jak garnitury ku ch en ne, poduszki i t. p.
na materjałach własnych jako 1 dostarczonych 
rychło i tanio. B ogaty w ybór w zorów .
Z okazji nadchodzących świąt

polecam mój obficie zaopatrzony skład

&) Konfekcje męska i dziecięco
płaszcze damskie, wszelkie tow ary 
krótkie, a rtyku ły  męskie, b ielizna dam ­
ska i m ęska, m aterjały  na suknie i 

ub ran ia . Specjalność: pończochy 
dam skie i dziecięce!

Tanie c e n y !

Dom Towarowy Rynek 19
w łaśc. J . Kondziella

W niedzielę, dnia 1. 4, od 1—6 otwarte. 
Tanie cen y  ! Tanie ceny!

i

ptr Ogłuszajcie <b Dz enniku PomorsKlni.

Licytacja przymusowa
We w torek , 3. 4. br 

o godz. 3 po południu  
sprzedam w  S ław ęcln ie
na sołectwie:

2 tłuste Świnie
po 2 ctr.

] szale do bielizny
N astępnie o godz. 6. 
po poł. w Chojnicach  
na podw órzu p. N ow a­
ck iego , ul. D w orcow a

2 świnie
najwięcej dającemu za go­
tówkę. 745

W in k o w sk i
kom. sąd., Chojnice.

P o l e c a m  po bardzo  
niskich  cen ach

j kapelusze ( M n ę
najnowsze modele

suknie rypsowe 
I jedwabne

plisow ane spódniczki, 
bluzki, p arasole, 

torebk i itd.
NASZ S K L E P *1

D w orcow a 3. 748

I Pokój 
I umebl.

zaraz do wynajęcia. 747 
Gdańska 10 II.

i Pokój umebl.
z osobnem wejściem zaraz 
iub od 15. IV. do wynaję­
cia. Adres wskaże eksped. 
Dzień. Pom. 741
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„DZIENNIK POMORSKI.** „LUD POMORSKI**.

Z WOJEWÓDZTWA.
Taryfa  płac w rolnictw ie

za m iesiąc m arzec 1928 r.
Komisja Pr*cy Pomorskiego Towarzy­

stwa Rolniczego w porozumieniu z or 
ganlzacjacci pracodawców i pracobior ów 
w rolnictwie* na podstawie ceny żyta za 
ctr pojedyńczy 21,55 zł ustaliły poniższe 
płace za m e.vąc marzec rb.

Ręczniacy 1257 i .
Stróże, skotarze, oprzętacze,

wartownicy 14,37 zł.
Fornale, pracują y stale końmi 16,10 zł. 
Włodarze 17 90 zł.
Owczarze 19 70 zł.
Rzemieślnicy bez narząd :i 28,75 zł.

„ z narzędziami 32,31 zł 
W powiatach gniewskim i tczewskim 

dla wszystkich kategorji ordynarjuczy, 
oprócz rzemieślników, wzamlan obniżonej 
ordynarji pensje wynoszą o 3 ctr rocznie 
więcej t j miesięcznie 5,39 zł, w po­
wiecie starogardzkim o 2 ctr. rocznie 
więcej t j miesięcznie 3 59 zł.

Dla rzemieślników w pow. gniewskim 
I tczewskim, wzamlan obniżonej ordynarji 
pensje wynoszą o 2 ctr rocznie więcej 
tj. miesięcznie 3,59 zł., a w pow starogardz 
kim o 1 ctr. rocznie więcej tj miesięcz 
nie 1 79 zł Zaciężnicy.
Kateg. Ia  dziewczęta t chłopacy od 14-15 

lat według obopólnej u nowy.
Kateg. Ib  dziewczęta i chłopacy od 15-16 

lat 0,54 zł.
Kateg. II a dziewczęta i chłopacy od 16 -  

18 lat 0,90 zł.
Kateg. Hb dziewczęta ponad 18 lat 0,99 zł.
Kateg III chłopacy od 18-21 lat 1,20 zł
Kateg. IV chłopacy ponad 21 lat, zdolni 

d i  wszelkiej pracy 1 d) kosy 1,98 zł.
Chałupnicy.

Chałupnicy 1,71 zł
Dziewczęta i chłopacy wolnego robotnika 
otrzymują zap!a'ę w gotówce zaciężników 
odnośnej kategorji (o 9 gr więcej).

Dla służby w łościań sk iej
(gburskiej).

za m iesiąc m arzec
Parobcy i dziewczęta od 14—16 lat 

2 ctr. żyta, miesięcz. 43,10 zł.
Parobcy i dziewczęta ed 16—18 lat 

2*/« ctr. żyta mieś. 48,48 zł.
Dziewczęta pomd lit 18 I chłopacy do 
lat 20 — 2 ctr. 65 ft żyt* mles. 57,10 zł 
Robotnicy ponad 20 lat — 2 ctr. 90 ft 

żyta, mieś. 62 49 zł
D ojarze.

Wynagrodzenie dojarza wynosi według 
§ 3 kontraktu dla szwajcarów:

1. od sztuki krowy dojnej, wołu robo­
czego, stadnika rozpłodowego 1,44 zł

2. od sztuki j«ło*tzny powyżej 10 ty 
godni do dojścia do krowy dojnej, lub 
wołu roboczego 0,90 zł.

3. za wychowanie zdrowego cielaka do 
10 tygodni 0,90 zł.

P ła ce  kob iet.
Jako wynagrodzenie pobierać będzie żon* 

pracownika za przepracowaną godzi 
nę 0 36 zł.
Toruń, dnia 21 marca 28 r 

Za Pomorskie T-stwo Rolnicze:
(—) Lipiński

Za Landbund Weichselgau:
(—) Anders

Za Zjednoczenie Zawodowe Polskie :
(—) Krupka

Orlik pow. chojnicki. (Wybór po 
borcy podatkowego.) W niedzielę dnia 
18 bm. odbyło się zebranie wszystkich 
gospodarzy tutejszej gminy w lokalu p 
Maliszewskiego. Celem tegoż zebrania 
był wybór poborcy podatkowego. Długo 
rozwodzono się nad wyborem, ponieważ 
ci, którzy byli wybrani owej funkcji nie 
przyjęli, uzasad dając swoją odmowę tem 
że nie posiadają do tego ważnego urzę­
du pewnych kwalifikacji. Nareszcie padł 
wybór na gospodarza Jana Kosiedow- 
skiego, który ów urząd przyjął, nie oba 
wiając się przyjąć tego urzędu. Uradzono 
dalej, że J. Kosiedowskiego ma zastąpić 
jego syn L , który niedawno wrócił oć 
wojska i przed wojskiem ukończył szkołę 
rolniczą. Uchwalono jako roczną pensją 
60 zł. za ten urząd. Po miłej pogawęd 
ce o sprawach gospodarczych rozeszli 
się pp. gospodarze do swoich domów

(o)
— (Kradzieże.) Długo już nikt z na 

szej wioski nie skarżył się, żeby mu 
cokolwiek zginęło. A tu, gdy śniegi 
zginęły i niektórzy poszli zaglądać do 
swoich kopców z kartoflami, to oczom 
ich przedstawiły się tylko próżne kopce, 
a kartofle zabrali jacyś nieznani amato 
rzy. I w ten sposób skradziono p. Ma

liszewskiemu z Orlika około 2 0 -2 6  ctr. I Serock, (Pożary lasów). W piątek 1 powodu wyrzutów, powziął szaleńczy pla 
Równocześnie i w ten sam sposób okra 23 bm. w godzinach przed południowych popełnienia samobójstwa. W tym celu 
zono p. Jana Główczewskiego, któremu widziano w kierunku południowym, w udał się na most kolejowy przy dworcu 

również zabrano kartofle z kopca na znacznej odległości stąd kłęby dymu Jak Gdańskim z zamiarem zeszkoczenia na 
polu około 25 ctr. Jest stąd nauką, że się później okazało, dym ten wytworzył druty elefoniczne, będąc pewnym, że prąd 
nie należy kartofli zbyt daleko od domu się z palącego się lasu w sąsiednim po elektryczny natychmiast go zabije. W 
jrzechowywać przez zimę. Ale zdarzyło wiecie bydgoskim, a mianowicie palił istocie też skoczył na druty telefoniczne, 
się i to w Orliku, źe gospadarz przecho się las przy drodze Nowa Wles Wielk a których się chwycił kurczowo. Na chwi- 
wując sobie resztę kartofli na przednówek Dąbrowy Wielkie. Spaliło się około 5 lę zawisł w powietrzu, ale wkrótce runął 
w jednym pokoju to i tam mu je wy- mórg pięknego zagajniku. Pożar udało na ziemię, z ranami tłuczonemi twarzy 
kradli Powstaje stąd tylko jedno pyta- się niebawem umiejscowić. Zaś w*dniu|i głowy i połamanemi rękoma, 
nie, gdzie gospodarz ma się z kartoflami poprzednim, prawie w tej samej okolicy 
udać kiedy mu je z pola i nawet z po palił się w godzinach południowych las.
koji kradną ?

.t^ A ^ iv ^ * flrmarkJark?ń^Uśie odhvfw  I P ^ n e g o ć a  l(fle tn iepo  zagajenia Po“ I Lud. przystąpił'już do wstępnych robót 
wtorek twł n e o f i c ie  zjazdem nadto Poiar Poniósł się na duży bór, nad budową własnego domu. Będzie to 

)> w a n ń w d  o naszego2 mfasTa Kon^soe- jednakże tam został ugaszony. Przyczy- gmach 5 piętrowy, w którym roztniesz- 
cyganów d ^ 3 °  s y f ^ i o - h  tak w pierwszym jak i drugim wy- czone zostaną wszystkie biura T. C. L
ny, ceny wygórowane Ceny wachały | Padku szukać należy w nieostróżności, | oraz obszerne sale dla urządzany wy-

(0) Tamże pożar przybrał wielkie roz

Lekarz pogotowia przewiózł Mtnaka 
do sz ifklu św. Rocha.

K atow ice. (Budowa gmachu dla

ków. Łomża. (Ks. Biskup Łukomski o złymbył targ bydlęcy, kupujących bardzo 
mało. Płacono za krowy 400—500 zł.,
za młode bydło 300-501 zł. --------- j - j —  — --------  ------- ,

(Kradzież) Z okazji jarmarku w bardzo *atw0 przytem w obecnej suchej pasterski z powodu ukończonych wybo 
v - - - - ■ ■■ porze o pożar. ' ----------■ 1 ------ -  ------ *--------- ----------

Zatem ostróżnie w lesie z rzucaniem Uyniku wyborów.) Ks. Biskup Łukomski 
niedopałek papierosów i zapałek, gdyż z Łomży wydał do swoich diecezjan list

Sępólnie zjechała się większa ilość cyga 
nów, która obozowała nad szosą do Si 
korzą za tartakiem. W swych wyprą-1 wtorek,

rów. Wspominał w nim o smutnym z 
Pelplin. (Pierwszy grzmot.) We I katolickiego "punktu widzenia wyniku 

wieczorem około wyborów, zwłaszcza o wzroście głosów,_______  __ , ____  „  „ r _____, dnia 27 bm. ________ ____... .  „ . _ _
wach nie ominęli oni i nasze pobliskie godz. 10 temperatura wzniosła się dosyć które padły na listy skrajanej lewicy, jak 
Dziechowo. Wdowa p. Meller, widząc wysoko i spowodowała deszcz z raarco- P. P. S., Wyzwolenia * Stron. Chłops- 
gościnne przybycie cyganów zamknęła wemi błyskawicami, a w oddali dał się]kiego, i ten wynik określa mianem „zgor 
się w domu. Skutek był oczywiście ten, słyszeć lekki grzmot.
że cyganie wykorzystując strach i zatem

szenia*
a • *\ nr . . . . 1 .Zgorszenie to dane przez takich

( Jfnrpl? 97 hm S n ?  wyborców całemu _ ogółowi katolickiemunieobecność p. M. skradli 2 kury, *tóre Lu na wtorek 27 bm. zakradł się złodziej I WJ' • R-.k -  i kr7vwrl wv
im widocznie do wieczerzy były potrze- L  restauracji p p w Pelplinie. Złodziej “ P f nea
bne. Jesteśmy jednak tego zdania, 1 Lapomocą drabiny wyjął okno ł wszedł h ^ rian in  Rncra 7Adn«ćiir7vnie !ie
pocieszamy p M„ gdyż me będzie ona restauracji szLając pieniędzy i łupu
jedyną z liczby poszkodowanych przez|r _uinv nies zbudził n P W rv  nrzez w ^  parafjach, w których się znacz 
tą zgraję. W najbliższych dniach do- L  ? p . - J ‘ ł P .A * DrZL ? adał P u jsza  liczba takich wyborców wykaza-
wiemy się napewno więcej takich wypad- J* złodzie|owi^ którego jednak nfe p o j ^ ^ 16

^  W ?"•», W  twarz jego W  -farbow ana.
Zmarwychwstania 

bowiem
Kiedy się p. P. W ^ t d z i  ,  po»ubiegły poniedziałek tylko czterdzieści.

W ielka K lon ia ,, pow. . tucholski. I mego pina ude;syl s f o d s i^  p o = « ;.1S '
(Zmarł w stogu siana.) Co dopiero pi ten zbiegł poprzednią drogą. Na wszczę- L  . } . . Tymczasem wvbor-
saliśmy o wypadkach śmierci z Małej ty alarm zbiegli się ludzie, lecz złodziej d Soc!aHstów wyzwoleń ów i ich so-
Kloni, zaś obecnie piszemy o wypadku, znikł biz śladu. ' c^ soc,ausiow, wyzwoien.ow
który miał miejsce w Wielkiej Kloni.
? i ói_ w Si!?? ,iA eAzeA°l S,0. t > I niczó wka-"1'własność p.

juszników popełnili dobowolnie zły uczy- 
(Z kina.) Objazdowe kino „Sokol-lnek i od niego mimo przestróg swych 

Potockiego z | Pasterzy, odwieść się nie dali. Przeto ro-
czZy 1 n 7 SPogbiiźŁnemZ1badaniu ' 'przeko' I ^ r0| argd“« I zp“o«ądzam“ "aby na'"znak smutku i źało-
nano się, iż jest to umysłowo ? chory | ^ 5 ? C S . £ £
Fulik, pochodzący
najprawdopodobniej użył nad miarą na 
po ów alkoholowych, poc^em położył się

okolicy Tenże w ^  aktach pt. „Ostatni pocałunek' głosów, oddanych na listy socjalistów 
. . 11Idrlał nnhlif»7.n<vSri huł li>7nv 'wyzwolenia lub t. zw. stronnictw chłops-Udzlał publiczności był liczny.

________ _ r ___ -  (Gościnny występ Teatru Objazdo-!kich. zaniechano odbycia uroczystej pro-
do stogu, gdzie jednak zmarzł, i oto w wego.) W środę dnia, 28 bm. wystawił I cesJ' rezurekcyjnej
tragiczny sposób znalazł śmierć. (c) teatr Objazdowy z Bydgoszczy 'n a  sali I

K e S fs T  r S n S ^ i o i K H ”  S T c r t .  ''artysta'
harcerza.

szystkiem śpiewu kościelnego. Patronem ’ P P f  ’ Piękno to jeden z tych wielkich idea
Tow. jest ks. prób. Jezierski, prezesem G ru d z ią d z . (Losy byłego posła.) łów do którego rwie się nasze serce, 
wła ć. tartaku p. Hoppe, zastępca nau- Były poseł Nowicki, który tak smutnie U  im kto szlachetniejszy bardziej
czyciel p. Róźek. Dyrygentem chóru jest zapisał w ubiegłej ak:ji wyborczej, i | zbliżony do Boga, tem głękiej i silniej
kierownik szkoły p. Nagórski. Tow. liczy który kandydując z listy 30, jak wiado- odczuwa piękno 
*n _.i—i.a... Lekcje śpiewu odbywają|mo, wybrany nie został, miał powrócić1

obecnie do zawodu nauczycielskiego.
40 członków, 
się stale, przy wielkiej frekwencji człon
ków. (c)

Piękno w naszem życie jest tem, uzem 
woń dla kwiatu, głosdla’ptaka, pogodne

Przed wyborami p. Nowickiemu gro-1 niebo przy zachodzie słońca, brylantowy 
(Z Kółka Rolniczego.) Utworzył \ l lioPrze£iesięn,e d<? Mołodeczna na 1 odblask śniegu w zimie.

Kółku Rolniciem kresy wschodnie, ponieważ jednak okazał Obowiązkiem naszym jest rozumieć
nowy zarząd, prezesem jest p. Hoppe, ® Przefnaczono §° I piękno i ukochać je pod każdą postacią,
sekretarzem p. Jaśtak, skarbnikiem p. 2 ^ " ’® " a indowego do zardwn0 piękno kwiatu, jak i gotyckiej
Bolesław Knitter. (c) I Swierkocma pod_ Grudziądzem. świątyni, zarówno wdzięk motyla, jak i

, . /'<WraH7inn ł 9 mntnr»viflpy I Jair donosi , Dzień tuk Bydgoski P- wspaniałość lwa, zarówno piękno dzieł
w  l 1 Z r 2  i £ i  N° r C P°sa?y teL nie 3 ludzkich, jak i czynów, zarówno piękno
t e  w £ a i r Ą a s l  " S  s y t a w s urz,dmo,ą w < *yc* ■*»!«*.
do warsztatów samochodowych p. Cza- 
blewskiego i skradli dwa używane mo-1 być nauczycielem, rola jego na terenie 
tocykle. Jeden marki „Indian “ nr. rejestrac. Stowarzyszenia Chrześcijańsko - Narodo-

, . - Kt . . .  . J  nego zarówno piękno wiary, jak i po-
Wobec faktu, iż p. Nowicki przestał święcenia

. - Chcę dzisiaj z wami nieco pogawędzić
nr.„Pm. 13624“, drugi marki „Puch 

rejestracyjny ,Pm .“ „131528“ (c)l którego był dotąd prezesem, jest skoń-
Drzycim, pow. świecki. (Jarmark.) cz° n4

vł . . .  „ , _ , ,o  ostatnim pomniku piękna, samodziel-
wego Nauczycielstwa Szkół Powszechn., nej myśli i poświęcenia.

W czwartek 5 kwietnia, odbędzie się tu

A więc ostatniem pięknem, które każ* 
Idego obywatela chojnickiego winno za^

.. ----------  _ ---------- , — „-----. Stowarzyszeniu wyjdzie to zapewne na interesować do najwyższego stopnia, a
jarmark kramny, wraz z targiem na konie dobre, bo podczas wyborów p. Nowicki u em 5ardzjej harcerza, jest traredja p. t. 
i bydło. (c) | rzucił Jeg° wpływy również na listę nr. 30. kapłańską", piorą naszego dłu-

C h e iu m o . (Samobójstwo) We wsi goletniego ukoohanego Opiekuna 
Wałdowo Królewskie, powiatu cheł St Bieszka, Doprawdy! nie zamj 

stępuje do budowy gminnej kuźni, która I mińskiego popełnił samobójstwo przez uszu i serca przed tą wspaniałą tragedją, 
stanąć ma w pośrodku wioski na gruncie powieszenie właściciel nieruchomości które jest osnuta na tle reformacji w

(c) Gottlieb Nikolai, wyznania ewangielic- Chojnicach, z roku pańskiego 1555. W 
kiego. której to nasz Opiekun inscenizuje, z

, „ . , . - Przyczyną rozpaczliwego kroku były natchnienia Bożego, w żywy sposób
jarmark.) staraniem tutejszych wtaaz prawdopodobnie trudności finansowe, w ówczesne krwawe wypadki chojnickie, 
gminnych odbędą się odtąd i w n.aszej j jakie denat w ostatnim czasie popadł. | Doprawdy 1 Chojnice nie widziały jeszcze

,t0 Zwłoki samobójcy zajęła policja z Dą

gminnym 
Lniano, pow. świecki (Pierwszy

miejscowości odbywać jarmarki, i
naraziedwa razy do roku, wiosną i je- 5 chełmińskiej, która też w tej spra- 
S1,enią K ,ZiatenL P!frWSZ? ,f r!nark na, wie prowadzi dalsze śledztwo.nła ł Ktrnłr* r\ń  riorl-Tla cia titłot \%r ćrn n  o I *nie i bydło odbędzie się tutaj w środę 
11 bm. (c)

Lubiewo, pow. świecki. (Nowy war­
sztat.) W ostatnim czasie otworzyli przedsię

Z D A LSZEJ PO LSKI.

podobnej sztuki, bo która sztuka 
zagrzeje serca tak do czynu lub ofiar, po­
ruszy tak do łez lub wywoła taki śmiech 
jak ta właśnie.

Ja Stara Czajka, która co dopiero 
przed dwoma tygodniami przyleciałam

W arszawa. (Złe stopnie przyczyną hetz za morza, z mojemi młodemi Czaj 
biorstwo ślusarsko-kowalskie pp. Franci-1 samobójstwa.) W środę 21 bm. wieczo- kami, tak się odzywam do was kochani

rem wydarzył się w Warszawie zatrwa-1 obywatele miastaszek Pronobis i Cyryl Jędryczka. Przed- 
siębior om „Szczęść Boże“.

C hojnic: „Kto ma 
żający wypadek zamachu samobójczego I oczy do patrzenia, uszy do słuchania, a

(Jarmark.) W środę 4. kwietnia dziecka 12-letniego Bolesława Minakowa grosze do d .n ia“, niech pospieszy w
br. odbędzie się tu t:j wiosenny jarmark ucznia 2-giej klasy gimnazjum. niedzielę 1 kwietnia br. o godz. 8 wie-

kramny, wraz z targiem na bydło i Chłopak ten, zmartwiony ziemi stop iczorem do sali Hotelu Centralnego.
konie. (c)lniami w szkole i obawiając się z tego Ki-wit !! I



• DZIENNIK POMORSKI1'. — „LUD POMORSKI,"

P ie r w sz a  le k a r k a -e sk im o sk a
Za przykładem innych narodów, również Eskimoski zaczynają garnąć się do 
wyższych studjów. Nasze zdjęcie przedstawia pierwszą kobietę lekaykę p. Nau 

Palan, w chwili, kiedy nakłada pacientce opatrunek.

W powietrzu znajdują 
się miliardy.

Atmosfera powietrzna otaczająca kulę 
ziemską kryje w sobie równie wielkie 
skarby jak i wnętrze skorupy ziemskiej. 
Skarby powietrzne są tak olbrzymie, iż 
zupełnie nie potrzebują lękać się porów­
nania z węglem, żelazem, ropą, złotem 
czy platyna a może nawet znacznie je 
przewyższają. Skarby te są jednak dla 
oka ludzkiego niedostrzegalne 1 dlatego 
dość lekceważone.

Człowiek jednak, który zdoła zbadać 
przestrzenie powietrzne, odkryć wśród 
nich skarby jakich obecnie domyślamy 
się tylko — a przedewszystkiem, który 
potrafi wykorzystać je praktycznie będzie 
dobroczynnym genjuszem dla ludzkości.

Narazie, nauka wie dość niewiele o 
regjonach powietrznych.

Z doświadczenia wiadomo jest np. z 
czego składa się warstwa powierza ota­
czającego kulę ziemską na wysokość 12 
kilometrów.

Do tej bowiem wyżyny zdołały dotąd 
na serjo wnieść się aparaty lotnicze. W 
tej obręczy powietrznej otaczającej ziemię, 
dzieją się dziwne sprawy. Przewalają 
się tu rozmaitego rodzaju prądy powie­
trzne, silne i słabe, ciepłe i zimne, po­
dłużne i poprzeczne, tworzą się tu leje 
straszliwe na wzór wodnych, trąby p o ­
wietrzne, wybuchają burze, wyładowują 
się chmury deszczowe, pioruny — od­
bywa się i tworzy to coś, co nazywamy 
bardzo niedokładnie i popularnie pogodą 
lub niepogodą.

Znacznie wyżej, poza 12 kilometrową 
oponą, zmienia się atmosfera bardzo gwał­
townie. Wiemy o tem coś niecoś. Tu już 
zaczyna tworzyć się coś, co zbliża sie 
do pojęcia spokoju. Niezmierzone przes* 
trzenie tego oceanu powietrznego bada* 
ne były przy pomocy (balonu do wyso* 
kości 30 kilometrów.

Powietrze staje się tu coraz rzadsze 
i zimniejsze a, skoki temperatury prze­
kraczające znane nam na biegunach zi­
mno, wyprawiają tu prawdziwe orgje.

Jesze wyżej atmosferera zmienia się 
coraz mocniej, staje coraz bardziej „nie 
ludzka*, rzadsza, przepełniona niezbada- 
nemi grzami albo też takimi, które zna­
ne są u nas na ziemi jako niesłychanie 
rzadkie.

Tu już latają w przestrzeni (30 kilo­
metrów) meteoryty, te ułamki całyeh 
światów planetarnych, błyskając i prze­
walając się z hukiem a, jeszcze wyżej 
(100 kilometrów) w fantastycznie rozrze 
dzonem powietrzu dochodzącem nieomal 
do próżni zdają się odbywać jakieś ta ­
jemnicze sprawy przyrody, z których 
wogóle mózg ludzki nie jest w możności 
zdania sobie sprawy.

Cały ocean powietrzny otaczający zwar* 
tym pierścieniem ziemię jest przełado­
wany elektrycznością. Niemierzone ilości 
tej drogocennej siły, którą zdobywamy 
na ziemi z takim wysiłkiem są tu bezu­
żytecznie zmagazynowane. Fantastyczne 
siły leżą bezużytecznie jedynie dlatego, 
że nie umiemy dotąd wykorzystać ich. 
Co to zaś za potworne siły są wystarczy 
powiedzieć, że wedle obliczeń naukowych 
w jednej godzinie w"ehwili burzy, pada 
w tej całej atmosferze, 600 tysięcy błys 
kawie 1

Fizycy nasi rozpoczęli ostatnio próby 
dążące do wyzyskania sił tej elektrycz­
ności. Załóźono nawet przed 2 laty mię­
dzy dwoma gwierzchołkami góry Monte 
Ceneroso specjalną sieć drucianą tak, 
ażeby ściągała na siebie możliwie najwyż­
sze napięcie elektryczne, ale, dziwna 
rzecz, niema dotąd z tych doświadczeń 
żadnych sprawozdań.

Przed wielu laty zresztą inżynier Pla- 
son z Hamburga wystąpił z warjackim 
projektem wyzyskania elektryczności 
powietrznej. Projekt jego upadł, ale jest 
dość ciekawy, więc należy o nim pokrót­
ce wspomnieć

Proponował on mianowicie wybudo­
wanie olbrzymiej wysokości albowiem 
1000 metrów, budynku, Znalazłyby w nim 
pomieszczenie tysiące motorów elektrycz­
nych.

Na wysokość dalszego 1000 metrów 
od szczytu owego budynku zostałoby 
wypuszczonych kilkadziesiąt aluminiowych 
balonów. Terasa gmachu stanowiłaby 
dla nich port lotniczy. Balony byłyby 
związane specjalną siecią drucianą a, 
powierzchnia ish otoczona tysiącem drob­
nych, igiełek, chwytających w siebie 
slektryezność z powietiza. Przez odpo­
wiednie przewodniki elekiryczność ta

byłaby następnie sprowadzana do gmachu 
i motorów.

Poza elektrycznością posiada atmosfera 
powietrzna niezmierzone siły magnety­
czne. Ale, skoro nikomu dotąd nie 
wpadło na myśl wyzyskać takich sił 
znajdujących się na ziemi — trudno są ­
dzić, że wyzyskane one będą kiedyś z 
powietrza.
IfChociaż... żyjemy w wieku tylu nie­
spodzianek. Prasa amerykańska donosi 
np., że słynny lotnik Lindbergh i ameryk. 
inżynier W. B. Scout skonstruowali mo­
tor lotniczy, który miałby korzystać wła­
śnie z elektrycznych i magnetycznych sił 
przepełniających atmosferę powietrzną.

Młodość wielkich ludzi.
Amundsen opowiada w swych pamię­

tnikach, że jako trzynastoletni] chłopak 
czuł w sobie powołanie do okrycia bie­
guna północnego. Wpadła mu kiedyś 
do ręki książka Johna Franklina, opo­
wiadająca o jego wyprą *ach podbiegu­
nowych. Amundsen przeczytał ją jednym 
tchem i oświadczył:

— Ja dokonam czegoś większego, bo 
zrobię wyprawy do obu biegunów — 
północnego i południowego.

Mieszkał wtedy z matką w pobliżu 
Oslo. Odrazu po tem postanowieniu 
zaczął się hartować do trudów w>prawy 
sypiał w najsroższe mrozy przy otwartych 
oknach, a długie godziny poświęcał nar­
tom.

Mając lat dwadzieścia został sierotą, 
porzucił tedy uniwersytet, gdzie studjo- 
wał medycynę, fa  zajął się wyłącznie 
przygotowaniem do wielkich wypraw.

W czasie jednej z wycieczek w góry 
zbłądził i wrócił dopiero po trzech dniach, 
padając niemal z głodu i zmęczenia. 
Potem w ciągu dwu lat odbywa wypra­
wy okrętami po Oceanie Lodwatym, Aż 
w końcu decydujejsię zostać kierownikiem 
małej wyprawy podbiegunowej.

Po pewnym czasie Amundsen udaje 
się do znakomitego geografa niemieckie- 
go, Neumayera, dla odbycia studjów. 
A gdy profesor pyta go, co pragnie z 
temi studjumi uczynić, słyszy w odpo 
wiedzi, chcę odkryć b egun północny.

Usłyszawszy to, znany uszony chwycił 
młodego Amundsena w objęcia, ucałował 
go i powiedział:

— Niech pan to zrobi, a zostanie pan 
najsławniejszym w świecie odkrywcą.

Amundsen dokonał tego. W ciągu 
lat 19 szedł naprzód z całą świadomo­
ścią celu.

Inny wielki człowiek, Edison, rozpo­
czął karjerę, mając zaledwie lat 12. Był 
wtedy chłopcem do posług w wagonie 
kolejowym i sprzedawał czekoladę, pa­
pierosy, pastylki miętowe. Ale jako na­
miętny wielbiciel fizyki i chemji urządził 
sobie w kąciku pracownię, gdzie w chwil­
kach wolnych robił doświadczenia.

Źle się te doświadczenia skończyły. 
Kiedyś wskutek wstrząśnienia wagonu 
spadła w pracowni malca butelka z fosfo­
rem, zapalił się przedział Edisona, a od 
przedziału wagon. Wielki krzyki. Panika. 
Pociąg staje. Konduktor, wlot zrozumia­
wszy przyczynę, wyrzuca Edisona wraz, 
że wszystkiemi jego butelkami z wago­
nu.

Biedak musiał na nowem miejscu 
szukać przytułku. Znalazł go na sąsied­
niej stacji i tam właśnie dokonał pierw­
szego wynalazku, który stał się podsta­
wą telegrafu. Miał zaledwie lat 16.

O ile mężowie wielkiej nauki, znako 
mici odkrywcy, czy wynalazcy zawsze 
czuli powołanie do jakiejś wielkięj misji, 
przyszli miljarderzy nie mieli żadnych 
co do swego losu przeczuć.

Jak np. król stalowy, Carnegie pełnił 
wszelkie role od stróża przy placu do 
roznosici la depesz. Rockfeller rozpoczął 
karjerę jako zakrystjan w ubożuchnym 
kościele; dziś jeszcze pokazują tam świe­
czniki, które najbogatszy teraz na świecie 
człowiek własnoręcznie czyścił.

Człowiek winien żyć 
187 lat.

T ajem n icę  d łu g o w ie c z n o śc i  
c h c ą  r o z w ią z a ć  u czen i.

W pracowniach naukowych es lego 
świata wre gorączkowa praca nad bada 
niami co do przedłużenia życia ludzkiego 
Przyrodnicy są zdania, że człowiek żyje 
zbyt krótko. Normalny jego wiek obli­
czają zgórą na sto lat.

Wedle obliczeń, przeprowadzonych w 
Petersburgu, prof. A. W. Remilowa, czło­
wiek powinien kończyć życie dopiero w 
187 roku. Tymczasem tak późnego wie­
ku nikt jeszcze nie osiągnął. Najstarszy 
człowiek na świecie, którego nazwisko 
zapisała historja, przeżył lat 185.

Organizm ludzki według doświadczeń 
profesora berlińskiego, dr. Reubnera, tak 
jest zbudowany iż gdy wszystkie jego 
części funkcjonują harmonijnie, następuje 
bardzo powolne zużycie. Agnielski bio­
log, Ericson, twierdzi, 1 higjena i medy­
cyna współczesna przedłużyła już prze 
ciętny wiek człowieka od 2—30 lat. Są 
to dopiero początki że należy się spodzie­
wać, iż stuletuł ludzie nie będą na 
świecie rzadkością,

Co jednak wpływa na przedwczesne 
zużycie organizmu badacze nie umieją 
powiedzieć.

Najwięksi pijacy i palacze i ludzie 
ciężkiej pracy dochodzili do 120, a na- 
wat 150 lat życia. Angielski wieśniak, 
Perre, ożenił się w 130 roku życia i 
miał Jeszcze czworo zdrowych dzieci. 
Rosjanin Mikołaj Szapkowskij licząc lat 
140, dźwigał wory z mąką na okręty. 
Tajemnica siły żywotnej tych ludzi jest 
dla nauki niepojętą zagadką którą ucze­
ni starają się obecnie rozwiązać.

Saruno salban-
(Sąd małpy.)

Bajka japońska..
•yło to wtedy, |gdy wszystkie jeszcze 

zwierzęta żyły na wolności, nie ciemię­
żone przez człowieka. A żyły w zgodzie 
najlep ;zej; zgoda bowiem była podstawą 
ich niezależności. 3

Pewnego razu dwa psy, żyjące współ 
nie, znalazły kawał mięsa: wierzyły sobie 
aawzajem, lecz dla pewnsści zaprosiły

małpę, by ta rozdzieliła znale ziony przy 
smak bez krzywdy dla jednego lub dru­
giego.

Najmądrzejsza wśród zwierząt z godziła 
się natychmiast na z szczytną rolę pro­
sząc jednak o cierpliwość:

— Zaczekajcie trochę; m uszę przynieść 
wagę, gdyż nie chciałabym nikogo oszu­
kać.

Wróciła za chwlę, dźwigając obiecany 
przedmiot; usadowiła się wygodnie, spra­
wdziła wagę i rozdzieliła]mięso na dwie 
połowy.

Tymczasem psy, oblizując się na myśl 
o smacznym kąsku, kręciły się niespoj 
nie z głośnem niezadowoleniem.

— Uspokójcież się i siadajcie przede 
mną — zgromiła je małpa ; kładąc na 
talerze wagi mięso, dodała :

— Zobaczymy.
W tej chwili jedna szala przeważyła.
— Hm, jakoś nierówno rzekła — pod­

jęła większy kawał i kęs odgryzła.
— A teraz, — co ? — znowu za du­

żo ? — i z drugiej szali odgryzła kawałek.
W czasie tej manipulacji psy siedziały 

pokornie, ze zdumieniem przyglądając 
się, jak mięso znika kąsek za kąskiem w 
gardzieli małpy, która z poważną miną 
dopełnia dalej swą czynność, nie po­
zwalając na żadne uwagi.

— To bardzo trudno, tak w sam raz 
wymierzyć — dodawała od czasu do 
czasu, zajadając bez przestanku zdobycz.

A oto połknęła wszystko z jednej 
szali.

— Hau-hau zaszczekały psy na ten 
widok rozpaczliwie.

— Cicho, zaraz zaspokoję sprawiedli­
wość; omyliłam się nieco.

Złapała resztę w zęby i umknęła, po­
zostawiając wagę przerażonym czworo­
nogom, które skoczyły, by bidc za polu­
bownym sędzią; po chwili jednak namysłu 
przystanęły ze spuszzzonemi ogonami i 
spojrzały na siebie żałośnie.

Rzeczy ciekawe.
„Biedny* zegarm istrz żydow ski 

m iljarderem .
Podczas ostatnich aresztowań w Jassach 

w związku z kradzieżą wyro ów jubiler­
skich, zrobiono sensacyjne odkrycie, że 
biedny zegarmistrz żydowski w Kiszynie- 
wie, Nabum Adachi jest miljarderem. W 
safetach bankowych i w ziemi znaleziono 
zakopane różne drogocenne kosztowności 
na sumę 100 milj. lei. oraz djadem i 300 
brylantów. Prowadzi się śledztwo w celu 
ustalenia, w jaki sposób właściciel do­
szedł do posiadania tak fantastycznych 
skarbów.

T ajem n iczy  „ M ister  G.“
W Nicei rozegrano turniej tennisowy, w 
którym jednym z partnerów był „Mister 
G.“ Pod tą tajemniczą literą ukrywa 
się siedmdziesięcioletni król Szwecji Gu- 
stav V. znany jako doskonały gracz-spor- 
towiec. Na zdjęciu; p. Aussem, król 

Gugtav i panna Grogan.


